EPIKA – POWTÓRZENIE (część I)

Następna część powtórkowa, tym razem dotycząca epiki. Nie zrażaj się ilością, tylko przeczytaj. Wiem, że dużo, ale jest to powtórzenie treści lektur i najważniejszych zagadnień. Nawet jeżeli pamiętasz te lektury, to układ problemowy może Ci pomóc w napisaniu wypracowania. Zmobilizuj się i przeczytaj . Z góry przepraszam za ewentualne literówki ;naprawdę piszę to całymi godzinami i nie zawsze mam siłę sprawdzać. Przeczytasz?

· W epice mówi narrator

· Narrator opowiada o wydarzeniach

· Wyróżniamy narratora konkretnego ( wiemy, kim on jest, jest jedną z postaci utworu) i abstrakcyjnego ( nie należy do świata przedstawionego w utworze, bezosobowy)

· Wypowiedź narratora nazywamy narracją ( jest to opowiadanie lub opis)

· Rodzaje narracji to :

a. narracja w 3. osobie (autorska) np. Rycerz spojrzał na pole i zgadywał, ilu to dzielnych wojowników zginie dziś  w tej bitwie.

b. narracja  w 1.osobie ( pamiętnikarska) np. Spojrzałem na polem  i próbowałem odgadnąć, ilu to dzielnych wojowników zginie dziś w tej bitwie. 

· Świat stworzony przez autora w utworze nazywamy światem przedstawionym, jego elementy to: czas wydarzeń, miejsce wydarzeń, postacie, przebieg wydarzeń, tło obyczajowe lub historyczne
· W utworach epickich możemy wyróżnić:
a. fabułę -  są to wszystkie wydarzenie utworu

b. akcję – najważniejsze wydarzenia utworu połączone związkiem przyczynowo – skutkowym prowadzące do jakiegoś rozwiązania
( budowa akcji – zawiązanie akcji, rozwinięcie, punkt lub punkty kulminacyjne, rozwiązanie akcji)

                               c. wątki – wydarzenia związane z jedna z postaci lub z problemem, zagadnieniem ( watek główny – najważniejsze wydarzenia, oś utworu np. dzieje Zbyszka i Danusi;  wątki poboczne – np. losy Juranda,  relacje polsko – krzyżackie na przełomie 
XIV i XV wieku)

· Charakterystyka postaci – postacie występujące w świecie przedstawionym są charakteryzowane, rozróżniamy dwa rodzaje charakterystyki postaci:

· charakterystyka bezpośrednia – wtedy, gdy narrator bezpośrednio charakteryzuje bohatera (np. Król był dobrym chrześcijaninem i szlachetnym człowiekiem, nie chciał przelewać niewinnej krwi.)

· charakterystyka pośrednia (   jest zawarta w słowach i myślach samej postaci lub opiniach innych bohaterów, na podstawie której czytelnik sam może wydać swoją opinię)
W epice – najczęściej występują oba rodzaje charakterystyki, w dramacie jest tylko pośrednia, ponieważ........................... nie ma narratora i postacie charakteryzują się same poprzez swoje wypowiedzi i działania.

GATUNKI EPICKIE:

powieść

opowiadanie

nowela

epopeja

mit

legenda

baśń

przypowieść

	Pamiętajcie, że utwór epicki może być pisany wierszem, np. epopeja.

„Pan Tadeusz” należy do epiki, ponieważ narrator opowiada o wydarzeniach, jest fabuł, akcja i wątki.

Rodzaje literackie nie rozróżniamy na podstawie tego, czy są wierszowane lub pisane prozą.

Podstawą rozróżnienia rodzajów jest to – kto mówi? i jaka jest forma wypowiedzi osoby mówiącej.

I tak :

a. w epice – narrator ( narracja – opowiadanie)

b. w  liryce – podmiot liryczny (monolog lityczny)

c. w dramacie – sami bohaterowie ( dialog)


POWIEŚĆ

· dłuższy utwór epicki pisany prozą

· wielowątkowy

· przedstawia wydarzenia dziejące się w dłuższym odcinku czasu

· rozbudowana fabuła

· duża ilość postaci (pierwszoplanowe, drugoplanowe, epizodyczne)

· może wystąpić kilka punktów kulminacyjnych

· rozróżniamy kilka typów powieści (np. obyczajowa, przygodowa, detektywistyczna, fantasy, fantastycznonaukowa, biograficzna, psychologiczna)

	powieść współczesna – autor opowiada o czasach współczesnych dla niego samego, o czasach, w których on sam żył i tworzył

powieść historyczna – autor opowiada o czasach wcześniejszych niż te, w których żył, o czasach, które zna z dokumentów, kronik, wspomnień, opracowań naukowych, zabytków itd.

To znaczy – czy powieść jest współczesna czy historyczna decyduje stosunek czasów, w których  żył autor do czasów, które opisał.

Nie chodzi tu o czytelnika. Jeśli pisarz  żył w wieku XIX i opisuje wiek XIX - jest to powieść współczesna, chociaż dla czytelnika świat przedstawiony jest już historią.


I „Kamienie na szaniec” Aleksander Kamiński

Typ powieści – powieść dokumentalna, elementy harcerskiej gawędy

PROBLEMATYKA

A. POKOLENIE

Bohaterowie należą do pierwszego polskiego pokolenia urodzonego po odzyskaniu niepodległości w 1918 roku. Są przedstawicielami generacji, która szczególnie ceniła niedawno odzyskaną wolność. Jest to również tzw. pokolenie Kolumbów. Ze szkolnej ławki ruszyli do walki, zamienili pióra na karabiny.

II wojna światowa zniszczyła ich plany i marzenia. Chcieli normalnie się kształcić, rozwijać, przeżywać radość młodości. Okupacja niemiecka zmusiła ich do innych decyzji. Ukształtowani patriotycznie zarówno w swoich domach rodzinnych, jak i w harcerstwie podjęli działania przeciwko wrogowi. Służyli najpierw w Małym Sabotażu, podtrzymując na duchu ludność Warszawy, a potem z bronią w ręku  w Grupach Szturmowych.

Rudy, Alek i Zośka  zakończyli bohatersko swoje życie w 1943 roku. Ich imiona nosiły bataliony w czasie powstania warszawskiego. Stali się wzorem patriotyzmu, odwagi i ofiarności.

B. IDEAŁY

Kamiński pisze, że chłopcy wcielali w życie ideały BRATERSTWA i SŁUŻBY.

Służyli ojczyźnie niemal od początku okupacji niemieckiej. Akcje Małego Sabotażu osłabiały morale wroga, sprawiały, że Niemcy w okupowanej stolicy Polski nie mogli się czuć jak u siebie. Jednocześnie działalność Małego Sabotażu pokrzepiała na duchy mieszkańców Warszawy. Dowodziła, że istnieje zorganizowany opór, a czas zniewolenia nie będzie trwał wiecznie. Walka z bronią w ręku, wysadzanie mostów, likwidacja niemieckich posterunków, oswobadzanie  więźniów przewożonych pociągami do obozów koncentracyjnych – bezpośrednio osłabiały  wroga. Chłopcy we wszystkich tych akcjach wykazywali się odwaga, dobrą organizacją, refleksem i opanowaniem.

Braterstwo to ideał zaszczepiony  młodym ludziom już w harcerstwie, a w czasie wojny w pełni udowodniony. Działania konspiracyjne mogły być prowadzone tylko w atmosferze zaufania i polegania na drugim.

Braterstwo, przyjaźń i wierność udowodniła akcja pod Arsenałem. Chłopcy postanawiają odbić z rak Niemców aresztowanego i katowanego przez gestapo Janka Bytnara – Rudego.

Ich upór i determinacja powodują uzyskanie zgody dowództwa, chociaż w środku okupowanego miasta nie odbijano nawet generałów, członków rządu i innych ważnych osobistości. Jedynym powodem zorganizowania i przeprowadzenie tej akcji była przyjaźń i wierność wobec Rudego. Nikt z jego przyjaciół i kolegów nie zawahał się przed wzięciem udziału w tej niezwykle ryzykownej akcji. Alek raniony podczas odwrotu zapłacił życiem.

Mając świadomość zbliżającej się śmierci, nie żałował niczego. Wiedział, że oddaje życie w walce za ojczyznę i przyjaciela. Rudy zmarł  po kilku dniach, ale wszyscy jego towarzysze broni byli przekonani, że warto było zaryzykować i odbić go z rąk oprawców. Umierał wśród przyjaciół, świadomy, jak bardzo jest dla nich ważny.

C. RUDY

Janek Bytnar – Rudy był chłopcem niezwykle uzdolnionym i inteligentnym. . Koledzy wspominali jego talent kucharski ujawniony na harcerskich obozach. Był także obdarzony zdolnościami artystycznymi, to on zaprojektował i wykonał słynną odznakę Buków. Tak naprawdę Rudy wszystko, czego się podjął, wykonywał doskonale. 

Miał rozległe zainteresowania, bardzo dużo czytał, lubił dyskutować na tematy filozoficzne. Z najlepszym wynikiem ukończył tajną uczelnię techniczną. Wstawał rankiem, aby uczyć się angielskiego. Gdyby przeżył wojnę, mógłby zostać wybitnym naukowcem czy odkrywcą.

Jednak to właśnie on, ten drobny, rudawy, delikatny chłopak został wystawiony na najcięższą próbę odporności, nadludzkiej odwagi i wierności.

Aresztowany przez gestapo był torturowany, dręczony fizycznie i psychicznie podczas wielogodzinnych i kilkudniowych przesłuchań. Jego niezłomność i upór rozwścieczały bestialskich gestapowców, którzy nie mogli przełamać hartu tego młodego chłopca. Rudy nie wydał nikogo. Nie zdradził ani organizacji konspiracyjnej, ani żadnego ze swoich kolegów i przyjaciół. Odbity w  akcji pod Arsenałem nie miał szansy na przeżycie. Jego wnętrzności zostały zmiażdżone przez oprawców. Umierał jednak szczęśliwy. Wiedział, że wytrwał, okazał odwagę i wierność. Tuż przed śmiercią poprosił kolegę o recytację wiersza Juliusza Słowackiego „Testament mój”. Słowa poety : „A kiedy trzeba na śmierć idą po kolei, jak kamienie przez Boga rzucane na szaniec” stały się podsumowaniem życia tego wspaniałego chłopca, który cały poświęcił się ojczyźnie i przyjaźni.

D. PODSUMOWANIE

Autor uważa, że bohaterowie jego książki, a znał ich przecież osobiście, potrafili „pięknie żyć i pięknie umierać”. To stwierdzenie jest najlepszym podsumowaniem. 

Żyli pięknie – doskonalili swoje charaktery, mieli mnóstwo zainteresowań, kochali swoich bliskich, przyjaźnili się naprawdę i do końca, byli patriotami i udowodnili to swoim życiem.

Umierali także pięknie – Rudy jako wzór odwagi i wierności, Alek – w wyniku rany w akcji odbicia przyjaciela, w poczuciu dobrze spełnionego wobec ojczyzny obowiązku, Zośka -  z bronią w ręku, w przygotowanej przez siebie i udanej akcji likwidacji posterunku niemieckiej żandarmerii, w walce za umiłowana ojczyznę.

                 E. TYTUŁ

Po śmierci Rudego i Alka Zośka za radą swojego ojca spisał swoje wspomnienia, którym nadał tytuł „Kamienie przez Boga rzucane na szaniec”. Zośka przekazał te wspomnienia 

A. Kamińskiemu, który  skorzystał  z nich, pisząc książkę. Zmienił tez tytuł na „Kamienie na szaniec”. Wyjaśniając sens tytułu, możemy powiedzieć, że owymi kamieniami na szańcu, czyli barykadzie, pierwszej zaporze stawiającej opór wrogowi,  byli właśnie ci chłopcy z pokolenia Kolumbów. Jako jedni z pierwszych sprzeciwili się najeźdźcy, a swoje młode życie na rzucili w ofierze ojczyźnie, tak, jak rzuca się kamienie na szaniec.

II „Syzyfowe prace” Stefan Żeromski

Typ powieści – powieść biograficzna, to znaczy, że pisarz tworząc ją wykorzystał swoje własne wspomnienia, doświadczenia, fakty z życia. Nie jest to jednak biografia, ponieważ zawiera fikcję literacką, a biografia jest wiernym zapisem życia.

A. BOHATER ZBIOROWY

 Bohaterem zbiorowym tej powieści są uczniowie gimnazjum w Klerykowie. To młodzi Polacy, najczęściej ze szlacheckich rodzin, którzy kształcą się w szkole pod zaborem rosyjskim. Chcąc zdobyć wykształcenie, muszą podporządkować się rygorowi i programowi rosyjskiej szkoły. Z pewnością zdecydowana większość chłopców pochodzi z rodzin patriotycznych, często o powstańczej przeszłości. Szkoła zaborcza za główny swój cel stawiała sobie wynarodowienie polskiej młodzieży. Wypracowano całą machinę walki z polskością: walka z językiem ojczystym, wszystkie lekcje po rosyjsku, zakaz zmówienia na przerwach po polsku, szkalowanie polskiej historii, promowanie donosicielstwa, opracowanie listy książek zakazanych, na której znajdowały się najwybitniejsze dzieła polskiej literatury. Do tych rygorów z czasem doszły przeszukiwania stancji, karanie uczniów tzw. kozą, wydalanie ze szkoły z „wilczym biletem”, a nawet kary cielesne.

Chłopcy mieszkający z dala od rodzin, bez codziennego wsparcia i atmosfery polskości czuli się często osamotnieni i zagrożeni. Nic dziwnego, że poddawali się rygorowi, a wobec antypolskich działań zachowywali bierność. Niektórzy, tak jak Marcin Borowicz,  ulegli zaborcom i , na szczęści tylko przejściowo, dali się zrusyfikować, a nawet szerzyli hasła podporządkowania się Rosji. Większość stanowiła bierną grupę, która milcząco przyjmowała zasady obowiązujące w szkole. Bierność prowadzi do uległości, więc władze 

Gimnazjum są przekonane, iż uda się im wykorzenić w tych młodych polskich chłopcach przywiązanie do ojczyzny i tradycji. 

Pierwszym objawem buntu jest postawa Waleckego – „Figi”, który zaprotestował przeciw szkalowaniu polskiej historii i wiary katolickiej. Przestraszeni koledzy nie poparli buntownika, chociaż wiedzieli, że ma rację. Osamotniony (poparł go tylko jeden Rutecki) i ukarany pobiciem kolega stał się dla nich wyrzutem sumienia skłonił do zastanowienia nad swoja postawą. Przełomem jest jednak dopiero przybycie do gimnazjum Bernarda Zygiera, usuniętego ze szkoły w Warszawie  za działalność patriotyczną.  Recytacja przez Bernarda zakazanego poematu A. Mickiewicza „Reduta Ordona” staje się dla chłopców wstrząsem, przebudzeniem polskości i wezwaniem do oporu przeciw zaborcy. Młodzi Polacy tworzą tajne kółko samokształceniowe i patriotyczne. Spotykają się na strychu u Gontali, czytają polskie książki, rozwijają się intelektualnie, dyskutują. Tajna działalność daje im szansę nawiązania prawdziwych, opartych na zaufaniu i wspólnych ideach więzów koleżeńskich. 

Kończą szkołę jako świadomi polskości patrioci, którzy z pewnością będą działali na rzecz odzyskania niepodległości przez ojczyznę.

                                                B.TYTUŁ

Syzyfowymi pracami, czyli daremnymi, bezowocnymi, okazały działania zaborców zmierzające do wynarodowienia i zrusyfikowania młodych Polaków, uczniów klerykowskiego gimnazjum. Kiedy wydaje się, że ich cel zostanie osiągnięty, część chłopców przyjmie ich ideologię, a pozostali nie poważą się na bunt, plany rusyfikatorów zostają zniweczone. W uczniach odradza się tożsamość narodowa wyniesiona z domów rodzinnych oraz gorący patriotyzm. 

                                    C. BOHATEROWIE INDYWIDUALNI

Marcin Borowicz – na przykładzie tego bohatera możemy prześledzić proces dojrzewania. 

Chłopiec pochodził z rodziny szlacheckiej o tradycjach patriotycznych.

Dziadek był powstańcem listopadowym, a ojciec styczniowym. Na skutek represji zaborców rodzina podupadła materialnie. Marcin było otaczany miłością, silny kontakt emocjonalny miał szczególnie z mamą. Otaczany czułością i opieka wyrastał na chłopca wrażliwego, ale również niesamodzielnego. Szczególnie trudne było dla niego rozstanie z rodzicami, najpierw z powodu wyjazdu do wiejskiej szkoły w Owczarach, a potem do gimnazjum w Klerykowie. 

Marcin potrzebuje wsparcia, motywacji i poczucia, że jest dla kogoś ważnym. Ta osoba jest ukochana mama. Dla niej się uczy i znosi trudy dyscypliny szkolnej. 

Ciężkim ciosem jest więc dla niego śmierć mamy. Chłopiec traci oparcie i przeżywa głębokie osamotnienie. Kochający go ojciec zajęty ratowaniem podupadającego majątku nie zapełni mu powstałej pustki. Marcin szuka wsparcia – najpierw u kolegi Wilczka, później w żarliwej religijności.

Delikatność i potrzebę akceptacji Borowicza wykorzystuje gorliwy rusyfikator – inspektor Zabielski. Udając przyjaźń i serdeczne zainteresowanie, powoli rusyfikuje Marcina, który prorosyjskie poglądy inspektora próbuje przekazać swoim kolegom. Tworzy wraz z nimi kółko studiujące literaturę rosyjską. Piszą nawet odezwy do Polaków nawołujące do posłuszeństwa wobec Rosji i zjednoczenia pod jej przewodnictwem wszystkich narodów słowiańskich. 

      Wstrząsająca opowieść strzelca Nogi z rodzinnych Gawronek o zakatowanym przez 

Moskali powstańcu nie robi na Marcinie wrażenia. Haniebne jest także jego zachowanie w czasie buntu Waleckiego na lekcji historii. Borowicz nazywa „dopełnienia” rosyjskiego nauczyciela szkalujące Polskę pożytecznymi i ciekawymi. 

Mimo wszystko jest to przecież ten sam Marcin, który chociaż zbłądził, ma w sobie zaszczepione w dzieciństwie dobro. Dowodzi tego, bezinteresownie wstawiając się u Zabielskiego za wyrzuconym ze szkoły Radkiem

          Dla Marcina niezwykłym wstrząsem jest pamiętna lekcja języka polskiego, niezłomna postawa Zygiera, jego recytacja w ojczystym języku i historia przedstawiona przez Mickiewicza w poemacie. To wydarzenie staje się duchowym przebudzeniem młodego człowieka, który uświadomił sobie, kim jest, gdzie są jego korzenie i jak bardzo został oszukany. Przywrócona nagle polskość sprawia, że Marcin staje się aktywnym uczestnikiem koła patriotycznego. Symbolicznym zerwaniem Borowicza z rusyfikatorami jest obrzucenie błotem profesora Majewskiego. 

     Marcin dojrzewa także uczuciowo, przeżywa pierwszą miłość do Biruty i cierpienie spowodowane jej wyjazdem. Przyjmuje wsparcie udzielone przez Radka, teraz – serdecznego kolegę.

Na początku powieści poznajemy Marcina jako niesamodzielnego, zagubionego, potrzebującego opieki chłopca. Rozstajemy się z nim, widząc jego przemianę. To samodzielny, decydujący o sobie młody człowiek, który chce studiować w Warszawie – ośrodku działalności patriotycznej. Dojrzewając, popełniał błędy, ale potrafił je naprawiać i wyciągać wnioski na przyszłość. 

Andrzej Radek ma zupełnie inny start życiowy. Pochodzi z Pajęczyna Dolnego, z rodziny ubogiego fornala mieszkającej w czworakach. Od wczesnych lat dzieciństwa miał obowiązki, wypasał świnie. Zapracowani rodzice nie mieli możliwości troszczenia się o jego rozwój. 

Niebywałym szczęściem było zainteresowanie korepetytora paniczów z dworu, zwanego Kawką, który dostrzegł w tym wiejskim chłopcu wielki potencjał – inteligencję, ciekawość świata, upór. Dzięki bezinteresownej pomocy szlachetnego człowieka Andrzej zaczął edukację. Utrzymywany przez swojego opiekuna i mistrza ukończył progimnazjum w małym miasteczku, a później już po śmierci Paluszkiewicza, wstąpił go gimnazjum w Klerykowie.

Radek jest samodzielny i odporny psychicznie. Pragnienie wiedzy, dążenie do awansu społecznego  są dla niego wielką motywacją. Ciężko pracuje jako korepetytor dzieci Płoniewiczów, ale ma za to samodzielny pokoik i skromne utrzymanie. Wyśmiewany w szkole za chłopskie pochodzenie, ubogi strój i gwarowy akcent, wytrwale znosi osamotnienie  Pobicie znęcającego się nad nim psychicznie kolegi jest wynikiem ogromnej presji i szykan.

Dzięki Marcinowi pozostaje w szkole i wykorzystuje swoją szansę. Jest uczniem zdolnym i sumiennym. Nie potrzebuje dodatkowej motywacji, wsparcia. Usłyszał kiedyś od swojego dobroczyńcy, że „Nauka jest jak ogromne morze. Im więcej pijesz, tym bardziej jesteś spragniony”. Te słowa stały się dla Radka życiowym drogowskazem.

Na pochwałę zasługuje fakt, że Andrzej nie uległ rusyfikacji, mimo że przecież nie wyniósł z domu tradycji patriotycznych. Możemy się domyślić, że Kawka przekazał mu swoje ideały, poza tym czytał wartościowe, często zakazane przez zaborców książki wyrzucone przez pana Płoniewicza  do jego izdebki.

Andrzej przystąpił także do grupy patriotycznej młodzieży spotykającej się na tajnych zebraniach. Przynosił kolegom książki ze swojego pokoiku. W tej atmosferze zaufania odnalazł to, czego wcześniej nie doświadczył – przyjaźni, wspólnoty, wzajemnego wsparcia.

III „KRZYŻACY” Henryk Sienkiewicz  lektura uzupełniająca

A. Geneza

Henryk Sienkiewicz napisał tę powieść historyczną, gdy Polska była pod zaborami. Jest to tzw. powieść „ ku pokrzepieniu  serc’’. Jej zadaniem było podtrzymać na duchu, pokrzepić moralnie rodaków żyjących w zniewolonej ojczyźnie. Z tego powodu autor przedstawił w swoim dziele ten fragment dziejów ojczystych, gdy Polska była silna i odnosiła zwycięstwa. Kończący powieść opis zakończonej sukcesem nad niepokonanymi dotąd Krzyżakami bitwy pod Grunwaldem miał wlać w serca Polaków poczucie godności narodowej. Miał również obudzić nadzieję na to, że tak jak niegdyś Polska pokonała silniejszego wroga, wspieranego przez kwiat rycerstwa europejskiego, tak w przyszłości odzyska niepodległość i wróci na mapy Europy.

B. Zbyszko

Zbyszko z Bogdańca jest główną fikcyjną postacią tej książki. Wcześnie stracił rodziców, a jego wychowaniem zajął się stryj Maćko, który przygotowywał bratanka do rzemiosła rycerskiego. Kilkuletni Już  kilkuletni Zbyszko nosił   za stryjem tarczę. Potem brał razem z nim udział w wyprawach wojennych, których celem było pozyskanie łupów na odbudowę rodzinnej siedziby w Bogdańcu. Twarde rycerskie życie uczyniło przystojnego młodzieńca nad wiek silnym, sprawnym i wytrwałym. Zbyszko zna rycerskie obyczaje, zauroczywszy się urodą Danusi Jurandóny, składa jej ślubyrycerskie. Przyrzeka złożyć pod jej stopy pawie czuby z krzyżackich hełmów, jakie nosili Krzyżacy, którzy zabili  jej matkę. Młodość jest przyczyna nierozwagi i lekkomyślności. Młodzieniec atakuje posła krzyżackiego pod Krakowem. Jest świadomy, że za ten  występek może zapłacić głową, ale  nie chce przepraszać dumnego Krzyżaka w sposób upokarzający jego honor. Jest słowny, mimo grożącej śmierci stawia się na dworze królewskim i przyznaje do winy. Skazany na śmierć odrzuca propozycję stryja ucieczki w jego ubraniu. Godność jest mu droższa niż życie. Wyratowany przez Danusię, jest jej wierny. Chociaż podoba mu się Jagienka ze Zgorzelic, nie zapomina o Jurandównie. Zbyszko wielokrotnie wykazuje się odwagą . Na polowaniu  ratuje Danusię i księżną przed rozpędzonym turem.  Po porwaniu Danusi wyzywa na Sąd Boży Rotgiera  i wygrywa z nim ten pojedynek, dowodząc wielkiej sprawności i siły. Rycerz z Bogdańca jest wytrwały i konsekwentny. Z uporem szuka Danusi w zamkach krzyżackich, a potem na Żmudzi.

Wreszcie odbija ją z rąk porywaczy, ale nie dowozi żywej do ojca.

Śmierć ukochanej nie zwalnia Zbyszka z danego słowa. Wypełnia śluby i kładzie przy trumnie Danusi obiecane pawie czuby.

Zbyszko jest patriotą. Mając szczęśliwe życie rodzinne z Jagienka, podejmuje decyzję 

o udziale w bitwie pod Grunwaldem, z której na szczęści wraca do domu.

Życie i czyny Zbyszka z Bogdańca  dowodzą, że w pełni zasłużył na pas rycerski i że mimo błędów wynikających z młodości jest on wzorem średniowiecznego rycerza.bohateer

C. JURAND – bohater dynamiczny 

Jurand, mieszkający w Spychowie  na pograniczu polsko- krzyżackim był człowiekiem szczęśliwym, otwartym, lubiącym towarzystwo . Często gościł w swoim kasztelu sąsiadujących z nim Krzyżaków. Jego życie zmieniło się, gdy rycerze z krzyżem na płaszczach zabili ukochaną  żonę. Poprzysiągł wówczas zemstę i temu celowi się poświęcił. 

Stał się postrachem pogranicza, imię jego wywoływało trwogę, a jęki jeńców w lochu pod Spychowem były ulubioną rozrywką Juranda. Krzyżacy, nie mogąc pokonać go w walce, porwali córkę Juranda, a jego zwabili do zamku w Szczytnie. Niepokonany, dumny rycerz, by ratować dziecko, upokorzył się przed porywaczami. Został odarty z honoru, wyśmiany, uwięziony i okaleczony. Kłamliwi zakonnicy nie oddali mu dziecka, a jego wypuścili wolno. Wyszedł stamtąd jako ślepy i niemy kaleka bez prawicy. Uwolniona później przez Zbyszka Danusia zmarła. Można powiedzieć, że Krzyżacy zniszczyli życie tego człowieka – zabili najdroższe osoby, odebrali zdrowie i sponiewierali honor rycerski. Jednak Junrad w takiej sytuacji zbija się na wyżyny człowieczeństwa. Przyznaje się sam przed sobą, że zemsta nie może być  sensem życia i siłą napędową działań. Zdobywa się na chrześcijańskie miłosierdzie i puszcza wolno porywacza swojej córki i własnego oprawcę. Wyrzeka się zemsty, pozostawiając sprawiedliwość Bogu. Jest to czyn heroiczny, budzący podziw otoczenia. 

Postawa Juranda świadczy o jego wielkiej przemianie, na która mogą zdobyć się jedynie osoby wybitne, potrafiące szczerze przeanalizować swoje życie i wyciągnąć wnioski.

Jurand to niewątpliwie bohater dynamiczny.

D. KONTRASTY

W powieści Sienkiewicza mamy dwie różne, choć obie pozytywne, postacie kobiece: Danusię ze Spychowa i Jagienkę ze Zgorzelic. 

Obie panny wcześnie straciły matki, lecz chociaż obie pochodzą z rodów rycerskich, ich zycie bardzo się rózni.

Danusia została oddana przez ojca na dwór księżnej  Anny Danuty, gdzie wzrasta w bardzo dobrych warunkach. Otaczana dobrobytem, prowadzi życie dwórki bez obowiązków i kłopotów. Zabawia panią grą na lutni i śpiewem. Jest wrażliwa, delikatna, niesamodzielna. Z radością przyjmuje śluby rycerskie od Zbyszka, którego szczerze pokochała. Wyratowała go od śmierci, narzucając mu nałęczkę na głowę, zgodnie z ludowym obyczajem. Podczas choroby Zbyszka, będącej wynikiem ataku tura, troskliwie opiekuje się ukochanym. Za namową księżnej decyduje się  na  ślub w tajemnicy, w obawie, że Zbyszek może w każdej chwili umrzeć. Jest oddaną, kochającą córką. Chce pojechać  na wezwanie rannego ojca do Spychowa, nie wiedząc, że jest to krzyżacka pułapka. Subtelna i niewytrwała źle znosi trudy niewoli, podupada na zdrowiu i, mimo uwolnienia przez Zbyszka, umiera.

Danusia była dziewczyną o bardzo dobrym sercu, kochającą i opiekuńczą. Pokonały ją tragiczne okoliczności, które zgotowali jej wrogowie Juranda

Jagienka ze Zgorzelic po śmierci mamy, która niefortunnie spadła z drzewa, musiała przejąć obowiązki gospodyni i opiekunki młodszych braci. Mimo młodego wieku świetnie radziła sobie ze wszystkimi zadaniami. Była podporą dla ojca – Zycha. Cechowały ją uroda, zdrowie, radość życia i odwaga. Doskonale jeździła konno, polowała, pływała. To ona pomogła Zbyszkowi pokonać niedźwiedzia i prawdopodobnie wyratowała go od śmierci.

Gorąco pokochała młodzieńca i głęboko cierpiała wiedząc, że ślubował innej. Potrafiła się wznieść ponad zazdrość i własny ból - wyjeżdżającemu do Danusi Zbyszkowi ofiarowała Czecha Hlawę, aby strzegł go w niebezpiecznych sytuacjach. Jagienka  była współczująca i zawsze gotowa do pomocy. Pomagała okaleczonemu Jurandowi w Spychowie. 

Była też delikatna i cierpliwa. Nie narzucała się ze swoim uczuciem Zbyszkowi po śmierci Danusi. Wiernie czekała, aż jego serce będzie gotowe na nową miłość. Wielkie marzenie Jagienki spełniło się w końcu, została żoną Zbyszka. Inteligentna i rozważna zawsze słuzyła mu pomocą i dobra radą. 

IV „Quo vadis”  Henryk Sienkiewicz

A. Typ powieści

Oczywiście jest to powieść historyczna dziejąca się w starożytnym Rzymie, początek akcji –wiosna 63 rok, epilog – 68 rok, za panowania Nerona.

B. Powieść o miłości 

Winicjusz i Ligia

Winicjusz to młody mężczyzna pochodzący z bogatego rodu patrycjuszów rzymskich. 

Wraca do stolicy imperium po służbie wojskowej. Przystojny, podziwiany przez kobiety, dumny i  przyzwyczajony do spełniania własnych zachcianek. Typowy przedstawiciel arystokracji pogańskiego Rzymu. Zafascynowany urodą i wdziękiem wychowanicy Plaucjuszów – Ligii jest pewny, że zdobędzie ją jak niewolnicę. Razem z Petroniuszem  organizuje porwanie dziewczyny, która wcześniej została na rozkaz Nerona zabrana na dwór cezara. Winicjusz nie liczy się z uczuciami niewinnej,  szczerej i dobrej Ligii. Dla Winicjusza miłość to tylko zaspokojenie swoich zmysłów. Ucieczka Ligii odbitej przez ratujących ją chrześcijan powoduje gniew młodego żołnierza, nieprzyzwyczajonego do odmowy spełnienia jego zachcianek. Wściekły miażdży czaszkę staremu niewolnikowi, który opiekował się w nim w dzieciństwie.

Przełom następuje, gdy Winicjusz próbuje porwać dziewczynę z chrześcijańskiej wspólnoty i zostaje zraniony przez opiekującego się swoja panią Ursusa. Pielęgnowany w chrześcijańskim domu poznaje bliżej Ligię i innych wyznawców Chrustusa. Jest zadziwiony ich dobrocią, wzajemnym braterstwem. Wielkie wrażenie robi na nim przebaczenie jakiego dostępuje Chilon ze strony Glauka, którego wcześniej wydał w ręce  zbójów. 

Zmienia się także stosunek Winicjusza do Ligii. Młody patrycjusz jest ujęty jej troskliwością, dobrocią, szczerym i niewinnym sercem. W Marku rodzi się prawdziwe uczucie miłości, które jest głębokim pragnieniem dobra ukochanej. Winicjusz powoli poznaje zasady wiary chrześcijańskiej i , choć jest to proces powolny, przyjmuje Jezusa za swojego Boga. 

Ligia odwzajemnia uczucie Marka, który już wie, że dziewczyna może zostać jego żoną, ale nigdy nałożnicą czy niewolnicą. Młodzi zaręczają się błogosławieni przez samego Apostoła Piotra        

Dowód miłości daje Marek po uwięzieniu Ligii wraz z innymi chrześcijanami po zrzuceniu na nich odpowiedzialności za pożar Rzymu. Marek z ogromnym poświęceniem próbuje wyratować ukochaną. Zatrudnia się do wynoszenia ciał zmarłych w więzieniu, aby być bliżej Ligii. Z żarliwą wiarą ufa Jezusowi do samego końca, gdy  dziewczyna trafia na arenę amfiteatru  przywiązana do tura. Wyratowana przez Ursusa i zgodnie z wola ludu niechętnie ułaskawiona przez Nerona trafia wreszcie do jego domu. Dobroć i opieka Marka pokazują, jak bardzo zmienił się ten młody człowiek. Jego uczucie nie ma już nic wspólnego z dawną żądzą spełniania swoich zachcianek. Kocha Ligię prawdziwą, głęboką miłością, szanuje ją i razem z nią czci tego samego Boga. Marek zmienia także swój stosunek do innych ludzi. Z obrzydzeniem patrzy na chylący się ku upadkowi, zgniły moralnie świat pogański. Dostrzega człowieczeństwo swoich niewolników, a wielu obdarza wolnością.

Miłość i wiara zmieniają tego człowieka. Winicjusz i Ligia zostają małżonkami i wyjeżdżają na Sycylię. Ich uczucie pokonało wiele trudności, zwyciężyło, ponieważ wypływało z wartości moralnych.

Eunice i Petroniusz

Eunice jest jedyna kobieta, która pokochał Petroniusz. Zwrócił uwagę nie tylko na jej fizyczna piękność, ale na oddanie, wierność, bezinteresowne uczucie. Wyzwolił ją wbrew jej woli, chciał zapisać jej cały swój majątek. Jednak Eunice nic dla siebie nie chciała. Wybrała śmierć u jego boku, nie mogąc wyobrazić sobie życia bez niego. Uczucie Petroniusza i Eunice było miłością zmysłową, ale wierna i szczerą.

Miłość chrześcijan do Chrystusa

Winicjusz będąc na spotkaniu chrześcijan z Apostołem Piotrem (szukał tam Ligii), ze zdumieniem odkrywa, że wyznawcy nowej religii obdarzają swojego Boga nie tylko czcią, ale głęboką miłością. Później, przebywając wśród nich, zobaczył, jak głęboka jest to wiara i jak gorąca miłość. Chrześcijanie udowodnili ją, przyjmując śmierć męczeńską na arenie.

Wolą umrzeć niż wyrzec się swojej wiary. Czekają z nadzieją i tęsknotą na spotkanie z Jezusem. Dla tej miłości zdolni sa przebaczyć swoim wrogom i oprawcom (Glukus umierający jako żywa pochodnia w ogrodach Nerona przebacza Chillonowi, który wówczas nawraca się i przyjmuje chrzest).

C. Chilon – bohater dynamiczny.

Chilon Chilonides – z pochodzenia Grek, przywędrował do Rzymu zwabiony możliwością łatwego utrzymania. Zarabiał na życie drobnymi usługami, donosami oraz z rozdawnictwa żywności. Nie był stary, ale zaniedbany i niechlujny. Był inteligentny i sprytny, posiadał spora wiedzę z zakresu filozofii. Nie wierzył w żadnych bogów. Nie miał tez żadnych zasad moralnych, dla zysku jest gotowy zrobić wszystko. Kiedyś wydal zbójcom dobrego człowieka Glauka i jego rodzinę.

Jest pełen nienawiści za swoje nędzne życie i szuka możliwości odwetu. Czuje się niedowartościowany, niedoceniany. Mszcząc się na Winicjuszu za chłostę w porozumieniu z gminą żydowską  rzuca na niewinnych chrześcijan oskarżenie o podpalenie Rzymu. Jest 

Oszustem, donosicielem i zdrajcą, za to zostaje wynagrodzony przez Nerona bogactwem i wysokim urzędem. Oglądając wraz z dworem Nerona męczeństwo chrześcijan na arenie, nie wytrzymuje psychicznie. Wyrzuty sumienia załamują Chilona. Gdy widzi Glauka płonącego w nieludzkich męczarniach w ogrodach cezara, publicznie wyznaje, że podpalaczem Rzymu jest Neron. Przebaczenie męczennika dokonuje w nim ostatecznej przemiany. Jego żal za własne winy, skrucha, odwaga w wyznaniu prawdy oraz wiara w Jezusa są tak szczere, że Paweł z Tarsu udziela mu chrztu. Torturowany przez pretorian nie wyrzeka się wiary w Chrystusa. Umiera śmiercią męczeńska na krzyżu.

Chilon jest przykładem bohatera dynamicznego. Jego wewnętrzna przemiana jest gwałtowna, podobna nawrócenia  Szawła.

D. KONTRASTY

W powieści widzimy wyraźny kontrast pomiędzy dwoma przywódcami – władca Rzymu – Neronem zwanym Miedzianobrodym i Apostołem Piotrem – duchowym przywódcą chrześcijan.

Neron jest okrutnym zabójcą, zabił swoja matkę, brata i  pierwszą żonę. To zwyrodnialec lubujący się w oglądaniu tortur i męczeństwa. Jest bezwzględnym tyranem bawiącym się życiem swoich poddanych. Skazuje na śmierć wszystkich, których podejrzewa o niechęć wobec siebie. Nie ma w sobie ludzkich uczuć, każe zabić synka swojej żony Poppei z pierwszego małżeństwa. Jest zapatrzonym w siebie egoistą, kazał uznać się za boga. Próżny i bezkrytyczny domagał się nieustannych pochwał za swoje występy aktorskie i poetyckie. Każe podpalić Rzym, szukając natchnienia poetyckiego. Neron jest tchórzem, tak naprawdę boi się swoich poddanych, zrzuca odpowiedzialność za swój czyn na niewinnych. 

Uciekając przed buntownikami, którzy chcą obalić go z tronu, nie ma odwagi popełnić samobójstwa.

Piotr Apostoł to prawdziwy przywódca i opiekun. Żarliwie głosi naukę Jezusa, podtrzymuje na duchu spotykającą się w ukryciu wspólnotę chrześcijańską. Wzywa do wzajemnej miłości, roznieca nadzieję na  życie wieczne i spotkanie z Panem. Jest pełen dobroci, prostoty i skromności. Chrześcijanie traktują go jak ojca i pasterza, mają do niego bezgraniczne zaufanie. Piotr błogosławi idących na śmierć w amfiteatrze. Nie chce opuszczać prześladowanych, ale uproszony przez nich opuszcza niebezpieczny Rzym, gdzie panuje wywołany przez szaleńca Nerona terror. Po ukazaniu się mu Jezusa, który na pytanie Piotra: Qvo vadis, Domine?, odpowiada, że idzie do Rzymu, aby ukrzyżowali go jeszcze raz, Apostoł wraca do miasta. Aresztowany i skazany na śmierć umiera na krzyżu. Zgodnie z jego prośba oprawcy krzyżują go głowa w dół, ponieważ mówił, że nie jest godny umierać tak jak jego Mistrz.

Piotr szedł na śmierć z godnością i spokojem. Wiedział, że wykonał swoją misję. Był przekonany, że pogański świat przemija i w ostateczności poniesie porażkę, a wiara w Jezusa będzie rozszerzać się na cały świat.

E TYTUŁ

Tytułem są słowa, które Apostoł Piotr kieruje do ukazującego się mu Pana Jezusa na drodze za murami Rzymu. Nie jest to jednak pełny cytat, brak w tytule zwrotu do Jezusa – Domine.

Pisarz chciał, aby to pytanie każdy czytelnik jego powieści odniósł do samego siebie, aby każdy zadał sobie to pytanie Dokąd idziesz? Co jest dla ciebie ważne, jaki jest cel twojej wędrówki, twojego życia, jakie są twoje wartości, co chcesz osiągnąć i czemu jesteś w stanie się poświęcić? To jest pytanie uniwersalne, ważne w każdych czasach i w stosunku do każdego.

Na dziś koniec, ale cdn.







